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PARYŻ. — Jutro w stolicy Francji roopoczyn* obrady 
Światowy Kongres w Obronie Pokoju. Przybyły tu już liczne 
delegacje reprezentujące setki milionów ludzi z wszystkich 
prawie krajów świata.

Bolesław Bierut urodził się 18 kwietnia 1892 roku w ro 
dżinie chłopskiej we wsi Rury Jezuickie w Lubelszczyżnie. 
Od 13 roku życia bierze udział w ruchu wolnościowym — za 
udział w strajku szkolnym w 1905 roku zostaje przez wła- 

carskie wydalony ze szkoły powszechnej. Jako młodzieniec 
pracuje w niepodległościowej organizacji „Przyszłość" i na­
wiązuje kontakt z lubelską organizacją PPS lewicy. Z chwilą 
połączenia się ugrupowań rewolucyjnych w jedną Komu­

nistyczną Partię Polski Bolesław Bierut wstępuje w jej sze­
regi.

Ogromne zasługi położył Prezydent na polu konsolidacji sił 
postępowych kraju w czasie wojny.

Jest On jednym ze współtwórców spółdzielczości robotni­
czej.

Na skutek prześladowań policji, Bolesław Bierut zmuszony 
Jest wyjechać za granicę. Pobyt na terenie Austrii i Bawarii 
wykorzystuje na przeprowadzenie studiów nauk społecznych.

Po powrocie do kraju za swą wolnościową działalność ska 
zany zostaje kilkakrotnie na karf więzienne. W r. 1939 staje 
w szeregach obrońców Warszawy.

W Polsce Ludowej, realizującej walkę mas ludowych o 
wolność narodową i wyzwolenie społeczne Prezydent Bole­
sław Bierut jest współtwórcą i inicjatorem wszystkich przed­
sięwzięć, prowadzących ku lepszej przyszłości i stanowiących 
przełom w naszym życiu.

Droga życiowa i sylwetka duchowa Bolesława Bieruta, 
Jego dotychczasowa walka w imię najlepszych tradycji i naj- 
' wznioślejszych celów narodowych i społecznych, Jego kierow­
nicza rola w życiu naszego kraju — jest jednym ze źródeł op­
tymizmu, z jakim społeczeństwo polskie spogląda na przy­
szłość naszego państwa.

Świat dziś patrzy na P aryż

KONGRES POKOJU
jutro rozpoczyna swe obrady

Milionowe masy przeciwko podżegaczom wojennym

Wczoraj o godzinie 9.20 z lot 
niska na Okęciu odleciała do 
'Paryża druga część delegacji 
polskiej. Prot Jan Dębowskli i 
prof. Stefan Pieńkowski wyje­
chali poprzedniego dnia. Wice­
przewodnicząca Światowej Fe­
deracji Kobiet w:cemin. Euge­
nia Pragierowa z powodu choro 
by pozostała w Warszawie.

W Czechosłowacji, na Wę­
grzech, we Włoszech 1 w wielu 
innych krajach odbywają się 
manifestacyjne wiece w obro­
nie pokoju. Na wiecach przed­
stawiciele wszystkich warstw 
społeczeństwa wyrażają protest 
przeciwko decyzji rządu francu

3 ki ego, ograniczającej ilość wiz 
dla delegatów z poszczególnych 
krajów.

Delegacje Chin, Indochin, Ar 
gentyny i Niemiec nie otrzyma 
ly dotychczas pozwolenia na 
wjazd. W związku z tym liczne 
organizacje postępowe w Niem 
czech zapowiadają przeprowa­
dzenie manifestacji pokojowych

W Paryżu Komitet Organiza­
cyjny Kongresu złożył premie­
rowi francuskiemu ostry pro­
test przeciwko ograniczaniu ilo 
ści wiz dla delegaq)T zagranicz­
nych. Francuska Generalna 
Konfederacja Praej (CGT) wyda

ła komunikat, w którym prote­
stuje przeciwko odmowie udzie 
lenia wiz licznym delegatom.

HONG KONG. — Trzy gaze­
ty Hong Kongu rozpoczęły kam 
panię zbierania podpisów pod 
deklarację protestującą przeciw 
rozpętaniu przez amerykań­
skich imperialistów nowej woj­
ny światowej. Deklaracja, zao-

Depesza protestacyjna PKOP
do rządu brazylijskiego

WARSZAWA. (PAP) — Na 
wieść o wypadkach w Brazy­
lii, Polski Komitet Obrońców 
Pokoju wystosował do rządu 
brazylijskiego depeszę nastę­
pującej treści:
! „Polski Komitet Obrońców 
'Pokoju a wraz z nim cały na 
ród polski oburzony i wstrzą 
śnięty brutalną napaścią po-

patrzona podpisami, przesłana 
zostanie na paryski Kongres Po 
kojowy. Stwierdza ona, że na 
wypadek wojny, lud Hong Kon 
gu nie będzie współpracował z 
tymi, którzy ją wywołali. De-1 
klaracja domaga s ą, by pary­
ski Kongres Pokoju utworzył 
stałą organizację dla obrony po 
koju światowego.

Polska zdecydowanie występuje
przeciwko faszyzmowi

LAKE SUCCESS. (PAP). Na 
posiedzeniu Komisji Społecznej 
Zgromadzenia General. O.N.Z. 
która omawia projekt konwen­
cji w sprawie zbierania i roz­
powszechniania informacji pra­
sowych delegat polski Drohojow 
ski wystąpił z wnioskiem wyeli 
minowania spośród korespon­
dentów zagranicznych, obję­
tych tą konwencją, uczestni­
ków organizacji faszystowskich, 
kolaboracj&iistów i. osób pod­
żegających do wofry.

Drohojowski stwierdzi}, że 
wniosek polski jest skierowany 
nie tylko przeciwko faszystom

licji brazylijskiej na Kongres 
Zwolenników Pokoju w Rio 
de Janeiro protestuje prze­
ciwko stosowaniu krwawych 
metod terroru".

Komitet wystosował rów­
nież depeszę do Brazylijskie­
go Komitetu Obrońców Poko 
ju, i  wyrazami solidarności.

Nie pom ogą do lary
Chaos w Atenach

NOWY JORK. — Specjalnie 
powołana komisja Kongresu 
USA sporządziła sprawozdanie, 
dokumentujące w pełni ban­
kructwo amerykańskiej polity­
ki USA. Sprawozdanie to jed­
nak zostało zatajone do chwili, 
dopóki Kongres nie rozpatrzy 
żądania rządu o przyznanie dal 
szych 350 — 400 milionów do­
larów dla greckich monarcho- 
faszystów.

Sprawozdanie stwierdza ,że

Już 23.IV — otwarcie M. T. P. "

Olbrzymie zainteresowanie
Międzynarodowymi Targami Poznańskimi

POZNAŃ. — 23 bm. nastąp] otwaroie XXII Mędzynaro- 
dowych Targów Poznańskich. W związku % tym Komisarz 
Rządu do spraw wystaw i targów ob. Kalita udzielił korespon 
dentowi PAP informacji na temat MTP.

Ogólna powierzchni "̂ terenów 
•targowych wyniesie 225 tys. m. 
kwadr., tj. znacznie więcej, niż 
w roku ub.

Wystawcy zostali podzieleni 
na 5 grup branżowych, a miano 
wicie: przemysł ciężki i górnic 
two, przemysł lekki, przemysł 
spożywczo-rolny, przemysł usłu 
gowy oraz wytwórczość drobna. 
Oddzielną grupę stanowią wy­
stawcy zagraniczni. Na targach 
znajdą się eksponaty 22 państw, 
a m. inn.: ZSRR, Czechosłowa­
cji, Szwecji, Francji, Włoch, Ru 
munii, Węgier, Bułgarii, Szwaj 
carii, Holandii, W. Brytanii i 
Innych.

Należy podUreślić Imponują­
cą liczbę eksponatów, wystawia 
nych przez Związek Radziecki. 
Powierzchnia kryta pawilonu 
radzieckiego wynosi 3 tys. 
kwadr.; do tego dochodzą i__ 
ległe tereny pod gołym nie­
bem.

W tym roku Targi Poznań­
skie będą miały charakter wy­
bitnie handlowy.

lODATKOWE POCIĄGI
POZNAŃ. — Z uwagi na ol­

brzymie zainteresowanie Targa 
®>i Min. Komunikacji urucha- 
ma 10 pociągów dodatkowych, 
które kursować będą podczas

trwania MTP na liniach łączą­
cych Poznań z Warszawą, Lubli 
nem, Krakowem, Łodzią, Wroc 
ławiem, Szczecinem, Gdynią i 
Olsztynem. Dodatkowy pociąg 
na trasie Wrocław — Poznań 
będzie odjeżdżał z Wrocławia 
Głównego o godz. 4.44; przyjazd 
do Poznania 7.56. Odjazd z Poz 
nanla 20.50; przyjazd do Wroc­
ławia Gł. — 23,38.

Ponadto Min. Komunikacji 
wyraziło zgodę na uruchomie­
nie pociągów nadzwyczajnych 
na zamówienie Orb su.

Na uroczystość otwarcia XXII 
Międzynarodowych Targów Poz 
nańskich przybywa do Pozna­
nia oficjalna delegacja Rządu 
Węgierskiego z Budapesztu.

20 kwietn a o godz. 17-tej wy 
ląduje w Poznaniu 20-osobowa 
grupa wystawców, eksporte­
rów, importerów i przedstawi­
cieli życia gospodarczego Ho­
landii.

MIS „Olimpia**
pierwszy statek pasażerski 

zbudowany w Polsce
GDYNIA. (PAP). Motorowiec 

M/S „Olimpia", pierwszy mor­
ski statek pasażerski, zbudo­
wany ręką polskiego robotnika, 
przeszedł próbę techniczną.

Budowę tego 260-tonowego 
motorowca rozpoczęto jeszcze' 
przed wojną w-stoczni w Gdy­
ni. Okupant hitlerowski 
zdołał zakończyć budowy 
tku. Dopiero załoga stoczni 
gdyńskiej wykończyła budowę 
M/S „Olimpia". Statek posiada 
komfortowo urządzone salony, 
kryty pokład górny i inne no­
woczesne urządzenia.
M/S „Olimpia" eksploatowa­

ny będzie przez Państwowe 
Przedsiębiorstwo Żeglugi Przy 
brzeżnej w ruchu pasażerskim 
w Zatoce Gdańskiej.

SZCZECIN. — Wydział Tabo­
ru Pływającego Szczecińskiego 
Urzędu Morskiego wydobył z 
dna rzeki Świna statek moto­
rowy o tonażu ok. 150 BRT. 
Jak stwierdzono, statek posia­
da niewielkie uszkodzenia.

Po rimoncie zasili on tabor 
pływający Państwowego Przed­
siębiorstwa Żeglugi Przybrzeż­
nej „Gryf" l służyć będzie dla 
komunikacji na Odrze.

niemieckim lub włoskim, lecz 
także przeciwko faszystom l 
wrogom pokoju na całym świe- 
cie. Mówca zaznaczył, że Pol- 
ska przyjmuje serdecznie wszy­
stkich uczciwych korespondent 
tów zagranicznych, ale nie do-* 
puszcza dziennikarzy, służą­
cych interesom podżegaczy woi>f 
jennych i sprawie faszyzmu.

Wniosek polski, poparty prze2 
delegata radzieckiego, spotkał 
się jednak ze sprzeciwem przed 
stawicieli USA, Wielkiej Bry­
tanii, Kanady 1 Indii 1 został 
odrzucony przez Komisję Spo­
łeczną.

Pod presją USA

Francja likwiduje
swój przemysł lotniczy

PARY2. (PAP). Francuska 
Rada Ministrów obradowała 
nad projektem „reorganizacji'* 
znacjonalizowanych fabryk bu­
dowy silników lotniczych. Na 
19 upaństwowionych już fabryk 
przemysłu lotniczego 6 powróci 
do sektora prywatnego, a w 3 
przewiduje się udział kapita­
łu prywatnego.

Dziennik „Humanite" pisze 
na ten temat: „Rząd prowadzi 
w dalszym ciągu akcję prze­
ciwko nacjonalizacji. Od chwili 
wykluczenia komunistów z ga-

binetu, rząd narzucał umyślni* 
fabrykantom lotniczym niskia 
ceny, by poderwać opłacalność, 
Ponadto państwo zalega z po­
ważnymi sumami, które nale« 
żą się tym przedsiębiorstwom, 
Wskutek tej polityki, miesię­
czna produkcja motorów lotni­
czych spadła z 262 w roku 1948 
do 43 w bieżącym roku. Powo­
dy tego postępowania rządu są 
jasne. Przedsiębiorstwa amery­
kańskie przeżywają kryzys i 
dlatego likwiduje się francuski 
przemysł lotniczy.

dziennikarzy
polskich

WARSZAWA. (PAP) — V 
związku ze skazaniem przez 
rząd ateński na karę śmierci 
znanego dziennikarza demo­
kratycznego Takisa Fitsosa, re 
daktora pisma „Rizopastis“ 
Zw. Zaw. Dziennikarzy R. P. 
wystosował do Międzynarodo 
wej Organizacji Dziennika­
rzy pismo protestacyjne.

W liście tym Związek Za­
wodowy Dziennikarzy R. P. 
wzywa MOD do podjęcia ak­
cji w obronie życia skazane­
go przez reżim ateński demo 
kratycznego dziennikarza.

WARSZAWA (PAP) Tegorocz 
na akcja wczasów letnich dla 
dz:.eci obejmie około pół milio­
na dzieci wiejskich. W organi­
zowaniu wczasów weźmie u- 
dział m. -inn. Związek Samopo­
mocy Chłopskej. Udział ten 
wyrażać się będzie w zakłada­
niu przez koła gospodyń ZSCh. 
sezonowych dziecińców, które 
odciążą kobiety wiejskie w

500.000 dzieci wiejskich
obefm ie ak c ja  wczasów

okresie największego nasileni* 
prac w rolnictwie.

Według planu ZSCh. w ca­
łym kraju zorganizowanych zo 
stanie ok. 6.000 dziecińców, w 
których znajdzie opiekę i wypo 
czynek ok. 200.000 dziieci chłop 
skich.

Dziecińce organizowane będą 
przede wszystkim w groma­
dach, zamieszkałych przez lud­
ność biedną i średniozamożną.

Zmiany w rządzie rumuńskim
BUKARESZT. (PAP). Prezy­

dium Zgromadzenia Narodowe­
go Rumunii przychyliło się do 
prośby prezesa rumuńskiej aka 
demii nauk Trojana Savulescu 
i zwolniło go z zajmowanego 
stanowiska wicepremiera. Rów­
nież dotychczasowy wicepre­
mier Voitec ustąpił ze swego 
stanowiska.

Na wiosek rządu prezydium 
Zgromadzenia Narodowego mia 
nowało na stanowiska wice­
premierów min. Spraw Zagra-

Lekarze iza  granicy
przybyli do K rakow a

KRAKCW. (PAP) Do Krako­
wa przybyła wycieczka lekarzy 
radzieckich, czechosłowackich i 
bułgarskich, którzy w charak­
terze gości uczestniczyli w Kra 
jowym Zjeżdzie Służby Zdro­
wia w Warszawie.

Wraz z gośćmi zagranicznymi 
przybył wiceminister Zdrowia 
Sztachelski oraz dyrektor ga­
binetu Ministerstwa.

Lekarze zagraniczni zwiedzi­
li, w czasie swego pobytu w 
Krakowie, uniwersyteckie Łli-

niki chirurgiczną I położniczą 
oraz zapoznali się z działalno­
ścią Ubezpieczalni Społecznej,

nicznych Annę Pauker 1 min. 
Skarbu — Vaslle Luca, którzy 
zatrzymują swe tekL

Komunikat CUP
WARSZAWA. — Centralny 

Urząd Planowania ogłosił ko­
munikat o wykonania narodo­
wego planu gospodarczego w 
I kwartale 1949 roku. Realiza­
cja planu przebiegała pomyśl­
nie — stwierdza komunikat, 
przy czym na najważniejszych 
odcinkach pluiy zostały prze­
kroczone. Reforma systemu 
płac I norm przyniosła wzrost 
wydajności pracy robotników.

Gestapowiec skazany na śmierć
CZĘSTOCHOWA (PAP). Sąd 

Okręgowy w Częstochowie ska­
zał na karę śmierci Franciszka 
Fikusa, b. asystenta polityczne­
go Gestapo w Częstochowie. 
Kilkudniowa rozprawa wykaza

la, że Fikus w okresie okupacji 
był jednym z najzacieklejszych 
prześladowców ludności pol­
skiej, a w szczególności człon­
ków polskiego Ruchu Oporu.

„Jedynym powodem utrzymy­
wania się monarchofaszystow- 
skiego rządu u władzy jest ame 
rykańskie poparcie". Bez tego 
poparcia „rząd ateński nie zdo 
łałby się utrzymać 30 dni".

Sprawozdanie opisuje „przy­
wileje i luksus" w jakim żyje 
143 Amerykanów i 275 „cudzo­
ziemców", zatrudnionych przez 
marshallowską misję w Grecji.

„Wskutek ekonomicznego i 
wojskowego chaosu — stwier­
dza w dalszym ciągu sprawoz­
danie — coraz silniej wzrastają 
w Grecji wpływy komunistycz­
ne". Koęiuniśoi zyskują coraz 
większą popularność w Ate­
nach, mieście zamieszkałym 
przez 1 1 1/4 miliona ludzi, „włó 
czących się po ulicach w łach­
manach".

WYDANIE A.
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Kult dla skoibów 
przeszłości

Komitet Mickiewiczowski po- 
| w  zadane  odbudowy zburzo­
nych przez hitlerowskich barba  
łzyńeów pomników Wieszcza, 

Wieść o tym niewątpliwie po 
ruscy cały naród. N ie ma bo- 
toiem Polaka, którego serce nie 
drgnęłoby uczueem  radości,- ze 
w  momencie dźwigania kraju z 
gruzów podźwignięte zostaną 
takie symbole powszechnej czci 
dla Mickiewicza.

Fakt, *e  Polska Ludowa  
irSród olbrzymich powojennych 
jrosk gospodarczych odnawia  
bomn'ki Poety, świadczy naj­
wymowniej o głębokim powie­
laniu wszystkich podejmowa­
nych w  naszych czasach poczy­
nań —  z dorobkiem narodu na 
przestrzeni wieków.

Państwo ludu pracującego od 
bndowuje historyczne swiąty-, 
nie, przywraca dawną szatę sto 
lecżnemu Staremu M  astu, od­
naw ia Pałac Staszica, otacza 
najtroskliwszą opieką każdy za 
fcątek i  każdą budowlę, które 
historia zapisała w  księdze na­
szych dziejów —  ku pamięci po 
tomnych.

Kiedyż to w  Polsce wkładano  
tyle wysiłku w  kultywowanie  
piękna, w  udostępnianie ogóło­
w i twórczości geniuszów, w  bu  
dzeii e czci dla postaci stanowią 
«ych  naszą chwałę i  dumę?

Wszyscy mamy w  pamięci 
czasy, kiedy zalecone uchwałą  
jSejmu na początku drugiej na- 
szej nlepodlegości zbiorowe w y  
ganię dz id  Mackiewicza nie 
mogło się doczekać realizacji w  
Ciągu łat dwudziestu —  gdy w y  
marsz i  walki {rontowe „Pierw  
gzej K adrow ej" krążyły po kra 
Ja w  niekończących się odmia­
nach.
-  Ileż wtedy marnowano środ­
ków  publicznych na tysiące 
przedsięwzięć, których potrzeby 
tpołcczeństwo nie widziało, nie 
tomło I— co gorsza —  nie uzna­
wało?
1 N ow a  Polska w  l-(pcu 1944 ro 
ku  rozpoczęła swą gospodarkę 
od  gaszenia rozszalałych nad 
krajem  płomieni i  od usuwania 
Egliszcz 1 popiołów. Nasze cza- 
gy niczym —  pod względem  
toożliwośoi gospodarczych —  
nie przypominały lat po pierw ­
szej wojnie światowej. A  jed­
nak w  piątym roku pokoju ja ­
kież już mamy plony swego 
itrudu!

Stajemy teraz do ich powięk- 
■zan a  przez odnawianie, skar­
bów  naszej kultury. Będą do 
hich należały także pomniki 
Mickiewicza.

Niech każdy patriota, które­
mu Jest droga puścizna naj­
większego polsk'ego Poety, któ 
temu jest drogie pozostawione 
przezeń dzieło pospieszy z 
Miarą na ceł tak piękny i szła 
tehetny

S. Z.

Dług wdzięczności
pięknym polskim lasom

W  OBRONIE POKOJU
Niecli się rozlegnie głos katolików

Gdy w prowadzonej potocz­
nie rozmowie używamy słowa 
„las“ nie zastanawiamy się z 
reguły nad tym, jak dużo boga­
tej i różnorodnej treści zawiera 
ono w sobie. Nie ma chyba czło­
wieka, zwłaszcza pracującego i 
żyjącego w wielkim mieście, 
który by w kalejdoskopie prze 
żytych lat nie przechowywał 
wśród najmilszych wspomnień 
momentów swego osobistego 
kontaktu z lasem i, pamięci je­
go urzekającego czaru. Bo las, 
jako wspaniały twór natury, 
ma w sobie nieprzeparty u- 
rok, wabiący człowieka koją­
cym spokojem i majestatycz­
nym pięknem.

Las, jest najważniejszym ele 
mentem krajobrazu, nie tylko 
jako wyraz jego biologicznego 
zdrowia, łecz takżą z uwagi na 
doniosłe znaczenie gospodarcze 
zadrzewienia.

Biologiczne znaczenie lasu 
polega głównie na jego zdolno­
ści magazynowania i transpi- 
rowania wody. Las jest więc 
najistotniejszym czynnikiem w 
bilansie wodnym krajobrazu, 
co decyduje o urodzajności i 
zdolności produkcyjnej obsza-. 
rów uprawy rolnej. , W okoli­
cach normalnie zalesionych la­
sy eliminują w sposób natura! 
ny, a najbardziej skuteczny, 
dwóch największycb wrogów 
uprawnych pól: erozyjne dzia­
łanie wiatru i wody.

Znaczenie gospodarcze lasu 
jest ogromne, Etanowi on bo­
wiem jeden z najcenniejszych 
użytków przemysłowych, do­
starczających człowiekowi wie­
lu surowców: drewna dla po­
trzeb budownictwa ■ wszelkich 
typów, dla wyrobów stolar­
skich, bednarskich, tokarskich, 
jako paliwa, cellulozy na pa­
pier, wełny drzewnej, włókna 
wulkanizowanego, i#yt spilśnio 
nych, spiryhisu drzewnego ja 
ko materiału pędnego, kory dla 
produkcji garbników, żywicy 
grzybów jadalnych, jagód, roś­
lin leczniczych.

Należy również pamiętać o 
znaczeniu lasu z punktu widzę 
nia higieny pracy. Badania ra­
dzieckiego uczonego Gurwicza

nleż festytutorem sił l  zdro­
wia ludzi ciężkiej prący." i

Las dawał ludziom' pierwot­
nym schronienie i pożywienie; 
dla nas, ludzi cywilizowanych 
las jest źródłem bardzo wielu 
zasobów materialnych, i źró­
dłem przeżyć emocjonalnych. 
Bez zasobów materialnych, ja 
kfch dostarcza nam las, roz­
wój cywilizacji, którą się tak 
szczycimy, byłby 'nie do po­
myślenia. Rozwój naszej kultu­
ry i życie nasze jako narodu 
jest związane z lasem wielora­
kimi węzłami od prawieków. 
Tkwi w nas poświadomie odzie 
dzićzony po słowiańskich przód 
•kach kult dla lasu. To jest 
atawizm bardzo pozytywny i 
pożyteczny, trzeba go tylko od 
powiednio silnie i świadomie w 
sobie rozwinąć.

Trzeba kochać las, ale trzeba 
również otoczyć go troskliwą 
opieką jako najwierniejszego 
przyjaciela i najlepszego a nie­
zawodnego sprzymierzeńca w 
naszej ustawicznej, ciężkiej 
walce o byt, o należne nam 
miejsc? na ziemi. Trzebież lasu 
zamienia krajobraz w pustynię 
i wyzwala niszczycielskie siły 
przyrody, klęsk powodzi 1 po­
suchy. Gdy swego czasu klęski 
te nawiedziły wielkie obszary 
St. Zjednoczonych Ameryki 
Północnej, F. Roosevelt, orga­
nizując walkę z rozpętanym 
przez ludzi żywiołem, powie­
dział pamiętne słowa, że naród, 
którego ziemia na skutek wy­
cięcia lasów w sposób natural­

ny pustynnieje, musi zmóbili- 
zować wszystkie siły, aby za­
pobiec całkowitej klęsce 1 zw y­
ciężyć, gdyż w  przeciwnym ra 
zie naród taki musi zginąć.

Nasz las potrzebuje bardzo 
troskliwej opieki, bo barba­
rzyński okupant hitlerowski 
zadał mu głębokie i dotkliwe 
rany przez dziką t rabunkową 
gospodarkę. Trzeba te rany za­
leczyć. Musimy to zrobić moż­
liwie szybko i wspólnym wysił 
kiem. Każde drzewo posadzone 
naszą ręką na każdym skrawku 
nieużytku i troskliwa nad tym 
drzewkiem opieka, to nasz 
skromny^ - dług wdzięczności 
spłacony lasom za dostarczane 
zasoby surowcowe, to najpięk­
niejszy dowód oceny ich zna­
czenia, to symbol łączności na 
szej wspaniale rozwiniętej i 
postępującej w dalszym rozwo­
ju cywilizacji z naturą.

Tegoroczne „Dni lasu" trwać 
będą do początków września. 
Tak się dotychczas składało, że 
,.Dzień Lasu“ był świętem mło 
dzieży szkolnej i harcerstwa. 
Niechże w tym roku będzie ina 
czej, niech „Dni lasu" będą świę 
tem nie tylko młodzieży, lecz 
całego społeczeństwa. Niech bu 
dzi się i utrwala w  nas głębo­
kie umiłowanie polskiego lasu 
i każdego drzewa w  polu, przy 
miedzy czy szosie 1 niech każde 
samotne drzewo znajdzie w  nas 
życzliwego opiekuna, jak ktoś 
żywy i -bliski sercu.

Doc. dr. Stefan Macko

P o w sta n ie  w g e c ie

wykazały, że rośliny zielone 
emitują bardzo krótkie promie 
nie z gatunku promieni ultra 
fioletowych. Dzięki temu po­
wietrze leśne, w porównaniu z 
powietrzem miejskim czystsze,; 
pozbawione kurzu i pyłu, nato­
miast bogatsze w tlen, jest w 
dodatku przesycone promienia 
mi, podobnymi do promieni 
ultrafioletowych, czyli> podobne 
w składzie do powietrza gór­
skiego. Powietrze leśne działa 
też podobnie do górskiego na 
organizm ludzki, pobudzając 
do intensywniejszego tworze­
nia się hemoglobiny krwi. Las 
jest więc nie tylko płucami 

wielkiego miasta, ale jest rów

REFLEKTOREM PO SWIECIE
' • •  Czytelnicy zapewne pamiętają 
Zabójstwo w Grecji amerykańskie­
go postępowego dziennikarza Pol­
ka. Pisał on do prasy amerykań- 
Ęfclej reportaże z Grecji, piętnując 
barbarzyńskie metody walki wojsk 
monarcho-faszystowskich.

Dla nikogo nie było tajemnicą, 
frto dokonał mordu na Pólku. Ca­
ły świat widział w tym nowy „wy- 
l&l/n" greckich siepaczy monarchi- 
$towskich.

Ponieważ sprawa nabrała rozgło- 
1“ * prowokatorzy greccy postanowi 
M  fakt mordu na Pólku wykorzy­
stać dla swoich brudnych celów, 
p to  niedawno rozgłosili oni, że 
Schwytali zabójców Polka i  że są 
itoni... komunistami\l

W  Salonikach rozpoczęto właśnie 
przeciwko nim  proces. ,J>ókumen- 
W * -do tego procesu przygotowywa. 
Po przez cały rok.

Każdy oczywiście rozumie, co zna 
Wzy ta nędzna komedia.

• •  Burmistrz Wiednia obdarował

artystkę polską Barbarę Drapińską 
piękną księgą pamiątkową Wied­
nia — w dowód uznania i  podziwu 
dla wyświetlanego niedawno w sto 
licy Austrii film u „Ostatni etap".

* *  W bułgarskim mieście Burgas, 
położonym nad brzegiem Morza 
Czarnego, odsłonięto jfomnik Ada­
ma Mickiewicza, który przed 93-ma 
laty bawił tam przejazdem.

Uroczystości związane z odsłonię­
ciem pomnika miały bardzo pod­
niosły charakter. Miasto było ilu­
minowane. Przeszedł przez nie ol­
brzymi pochód. W teatrze odbyła 
się akademia z przemówieniem po­
święconym twórczości Wieszcza.

Siedem lat maja od chwili, 
gdy bestialstwo hitlerowskie 
przemieniło ruchliwą, tętniącą 
życiem, północną dzielnicę sto­
licy w ruiny i  zgliszcza.

Gdy zaczęły nadchodzić alar­
mujące wiadomości o maso­
wym ‘mordowaniu Żydów w 
Wilnie, Słonimdu i Baranowi­
czach oraz o gazowaniu Żydów 
w Chełmnie — powstają w 
getcie warszawskim — naj­
większym skupisku żydowskim 
W"Europie — pierwsze grupy 
bojowe przy organizacjach mło 
dzieżowych.

Podczas pierwszSJ^akcji wy­
siedleńczej w getcie warszaw­
skim (22.7 — 21.9.1942) do ma­
sowej walki nie doszło. Bojow 
com uniemożliwił walkę na 
większą skalę dotkliwy brak 
broni i  amunicji Zresztą ludzie 
otumanieni kłamstwami propa­
gandy niemieckiej, nie wierzyli 
w zagładę masową.

28 lipca 1942 roku utworzono 
Żydowską Organizację Bojową 
która nawiązała kontakt z pol­
skim ruchem podziemnym. Od­
tąd kolportowano nielegalne 
odezwy, w których wyjaśn.ano, 
że „wysiedlenie" do Treblinki i 
Trawnik oznacza śmiferć i  na­
woływano do czynnego i bier­
nego oporu. Rozdawano tysią­
com ludzi fałszywe „zaświadczę 
nia pracy". Wzniecano pożary 
dywersyjne w blokach, opusz' 
czonych przez Żydów, skąd 
Niemcy wywozili zagrabione 
mienie. Po pierwszej „akcji" po 
zostałtf w getcie około 60 ty­
sięcy mieszkańców. W tym sa­
mym czasie na czele Żydow­
skiej Organizacji Bojowej

(ZUB) staje JMordcbaJem Anie­
le wicz, wybitny działacz konspi 
racyjny.

W nocy z dnia 18 na 19 kwiet 
nia rozpoczął się ostatni akt 
tragedii getta warszawskiego.
0  godz. 6 rano wkracza na te­
ren getta centralnego 2 tysiące 
uzbrojonych SS-manów, czołgi
1 armatki szybkostrzelne. Roz­
poczęło się formalne oblężenie 
getta. Miotacze ognia siały 
śmierć wśród ludności. Krążące 
nad miastem samoloty rzucały 
bomby kruszące i  zapalające, 
Zrozpaczeni ludzie skakali na 
bruk z najwyższych pięter do­
mów.

A  mimo to przedstawiciele 
„herrenvolku“ musielf. zdoby­
wać dom za domem. Grupy bo­
jowe zmieniły tylko taktykę ł 
zorganizowały partyzantkę.

W pierwszych dniach maja, 
gdy asfalt pod wpływem żaru 
zamienia się w  ciekłą masę

smolną i  rzecz najgorsza — wy 
czerpują się zapasy amunicji— 
ŻOB nawiązuje kontakt ze stro 
ną polską, aby wydostać z get­
ta ludzL Za późno niestety.

Dnia 8 maja Nilemcy otoczyli 
główny schron Org. Bojowej f  
zamknęli wszystkie pięć prowa 
dzących do niego wejść. W 
schronie znalazła śmierć więk 
szość członków Organizacji Bo 
jowej z jej bohaterskim komen 
dantem Anielewiczem na czele.

W  ubiegłym roku na niezli­
czonych pagórkach gruzu, które 
niegdyś były dzielnicą stolicy— 
stanął monumentalny pomnik 
dla uznania tych, co szli w  nie 
uniknioną śmierć, aby ratować 
honor swego narodu.

Pomnik ten dłuta rzeźbiarza 
N. Rapaport‘a — został oddany 
pod wieczystą opiekę ludu War 
sza wy.

i 1 * H. M us z.

204 miliony
na odbudowę stolicy

(Mg) Jak wynika z oświadczenia 
przewodniczącego Dolnośląskiego 
Wojew. Komitetu Odbudowy War­
szawy, ob. Groch alsklego, woje­
wództwo wrocławskie zajęło w  ro­
ku 1048 drugie miejsce w  ogólno­
krajowej zbiórce na SFOS.

Na ostatnim posiedzeniu Zarzą­
du. po dokonaniu zamknięcia ra­
chunkowego podano do wiadomo­
ści, że społeczeństwo dolnośląskie 
złożyło na odbudowę stolicy 
203.822.052 zł, przekraczając wyzna­
czony plan zbiórki w  340,68/,.

Wśród Komitetów Odbudowy 
Warszawy wyróżni! się ofiarnością

samodzielny Komitet kolejarzy, 
składając na 8FOS sumę 15.338.720,

Komitet Wykonawczy Naczelnej 
Rady Odbudowy Warszawy przezna 
czyi 80% nadwyżki zebranych 
kwot, tJ. 110.750.537 zł na cele in­
westycyjne Dolnego Śląska. Z sum 
tych dokończona będzie odbudowa 
wrocławskiego teatru dramatyczne 
go przy ut. Zapolskiej.

W pływy z  Dolnego Śląska na 
SFOS za pierwszy kwartał 1849 ro­
ku wzrosły o 44*/* w  stosunku do 
plerwnego kwartału roku ubiegłe­
go. 7

Wrocławskie 'wieczory feafaaln*

B. robotnicy —  
dyrektorami

ŁÓD2. (PAP). Coraz więcej 
Mbotników obejmuje kierowni- 

stanowiska w fabrykach 
{{jednoczenia Przemysłu Ma- 
łzyn i Narzędzi Rolniczych.

Ostatnio w fabryce maszyn 
,»Kraj“, dyrektorem 

cznym mianowany został 
ffiajster ślusarski, ob. Broni- 
■taw Byczkowski. Wykazał on 
»Uźą znajomość produkcji ma- 
Byn rolniczych oraz energię, 
fpnadto ob. Byczkowski doko- 
Bgł kilku wynalazków. Stano- 
Spsko dyrektora administracyj­
no-finansowego w tej samej 
Igbryce objął «b .‘ Józef Zand- 
Rrg, b. szofer, a ostatnio kie- 
fbwnik działu transportu. Ob. 
Candberg zdobył, jako samouk, 
gruntowną wiedzę w zakresie 
■Mpędarki przedsiębiorstw i 
wyróżnił się Sumiennością oraz 
Wfaruem organizacyjnym,

, g i ik t  9fam aLn
ż ą d a  óyiraw iadLiw oŁei'

„Prawo karze zbrodnię prze­
ciwko jednemu Żydowi, nie ma 
jednak takiego prawa, które za 
kazałoby ich wszystkich wy-: 
mordować". Ze zdumieniem 1 
przerażeniem słuchamy tych 
bezwstydnie cynicznych słów. 
Czyżby je wypowiedział swoje­
go czasu jakiś hitlerowiec, ule­
piony na modłę Goering — Goe 
belsa?

Nie, słowa te padają z ust 
Niemca, żyjącego w 17-tym.wię 
ku, a przedstawionego w  sztu­
ce M. Baumana pt. „GlikI Ha­
nie] 11 żąda sprawiedliwości". .

Słuchając tej sztuki zdajemy 
sobie doskonale sprawę, że zwy 
rsdniały antysemityzm hitle­
ryzmu nie był wytworem jedne 
go tylko pokolenia. Hitler i je­
go szajka miała wspaniałe wzo­
ry w przeszłości niemieckiej, 
tak plastycznie utrwalonej w 
sztuce Baumana.

Oto wolne miasto Hamburg z 
roku 1692. W tym bogatym 
portowym mieście niemieckim 
zamieszkuje również ludność

żydowska, która sama nazy­
wa Hamburg.-„spokojnym azy­
lem dla Żydów". Ale nawet w 
tym: „spokojnym azylu" taka 
wykształcowna, szanowana 
przez władze i ' mieszkańców 
mieszczka Glikl Hameln pokazać 
się może na ulicy, jak i inni jej 
rodacy, tylko z upokarzającą 
godność człowieka żółtą łatą na 
plecach.

Co więcej rada miejska wy­
daje rozporządzenie, że mie­
szkańcom żydowskiego pocho­
dzenia nie wolno odprawiać 
modłów w odręble miasta Ham 
burga. W tym celu obywatele 
-Żydzi muszą się przeprawiać na 
drugi brzeg Elby. A postać bur­
mistrza w sztuce Baumana?

Ten uwielbiany i ceniony 
przez hamburczyków człowiek 
wzdryga się przed wydaniem 
sprawiedliwego wyroku, który 
by jednak skazywał Niemca na 
korzyść „zwykłej Żydówki"! 
Wahania przedstawiciela wła­
dzy w ówczesnym Hamburgi# 
tłumaczą najlepiej, dlaczego ż

praprawnuka takiego „Herr 
Buergemelstra“ mógł wyrosnąć 
ca po Majdanka i Treblinki, czy 
też krwawy pogromca warszaw 
skiego getta.

Glikl Hameln nie jest by­
najmniej wytworem fantazji 
autora, lecz postacią ściśle hi­
storyczną. Rzeczywiście w dru­
giej połowie 17. stulecia żyła 
i mieszkała w Hamburgu czci­
godna patrycjuszka miejska — 
Glikl fun Hameln, która szu­
kając morderców swego męża 
w imię sprawiedliwości ryzy­
kowała osobistą swoją wolność 
i cały majątek.

Łódzki Teatr Żydowski, pod 
kierownictwem artystycznym 
Idy Kamińskiej, bawiący na 
gościnnych występach we Wro­
cławiu, nie zawiódł naszego o- 
czekiwania. W sumie otrzyma- 
liśmy_ przedstawienie na naj- 
wyższym poziomie, tak pod 
względem reżyserskim, arty­
stycznym czy dekoracyjnym.

Ida Kamińska, wierna kon­
tynuatorka tradycji - swojej 
wielkiej matki — Rachel — w 
głównej roli Glikl Hameln da­
ła skończone arcydzieło. Zwła­
szcza scena w drugim akcie, 
gdy dzielna mieszczka tłuma­
czy przyjacielom, dlaczego żą­
da sprawiedliwość — długo po- 
i zostanie w pamięci yridzą. W

myśl intencji autora główna 
bohaterka jest postacią symbo­
liczną. Wstrząsająca gra Idy 
Kamińskiej nadaje mieszczce z 
Hamburga cechy prawdziwego,

przemawiającego do serca 
człowieczeństwa.

Na specjalne wyróżnienie za 
sługuje N. Meisler w roli eko­
noma Jakuba. Również gra bur 
mistrza Hamburga w  wykona­
niu M. Melmana i pary przy­
jaciół — kupców — I. Biał- 
kowicza i N. Wulfowicza — na 
poziomie.

Właśnie teraz, gdy obchodzi­
my smutną rocznicę wybuchu 
powstania w getcie warszaw­
skim, kiedy w Paryżu rozpoczy 
na swe obrady Kongres O- 
brońców Pokoju — jak najwię­
cej mieszkańców Wrocławia 
winno zobaczyć sztukę Bauma­
na w Dolnośl. Teatrze Żydow­
skim. Niech widzowie nie zraża 
Ją się nieznajomością żydowskie 
go Języka. Dokładne streszcze­
nie, dołączone do programu 
pozwoli na zrozumienie akcji 
sztuki. A  ja ręczę, że wszyscy 
z zapartym oddechem śledzić 
będą każdy gest, każde słowo 
padające z ust wielkiej artystki 
i prawdziwego człowieka — 
Glikl Hameln — Idy Kamlń- 
klej.„

H. M . Hoffm anowa

ładu spolecznegm odbyło się bez ką 
tdstrof i  kryzysów, które to swtf 
obroni* przywołują bankruci 
ralnt i  polityczni. '

Byłoby podwójną krzywdą, gdy­
by w obronie rzetelnego pokoju 
nie odzywały się dostatecznie moc­
no głosy katolickie. Krzywdą dla 
samej sprawiedliwe] Mci- pokoju, a 
jeszcze większą krzywdą dla Idei 
chrześcijaństwa, którą takie m ilcią  
nic by zubożało w oczach niewie­
rzących.

Sprawa pokoju jest sprawą, za 
którą każdy człowiek, który  ma su 
mienie ł chce się nim  rządzić, ma 
obowiązek stanąć i  sprawy tej bro-< 
nić.

Za sprawą pokoju stoją wszyscy 
świadomi, o głębokim moralnyrj\ 
poczuciu własnego sumienia, kato­
licy  na łwiecie.

WOJCIECH KĘ TRZYŃ SK I 
publicysta ,JDziS I Jutro"

Lis< w . Londynu

AKTUALIA.
L o n d y n ,  w kwietniu ' 

BEZ ZŁU D ZE Ń : Transport House 
rozesłał rezolucje uchwalone przet 
poszczególna oddziały Labour Par, 
ty. Rezolucja mają być rozważona, 
na 48 Kongresie, 6 czerwca. Kon* 
gresy Labour Party odbywają sif  
zwykła w uzdrowiskach. Słońca 
ma się przyczynić do rozładować 
nia atmosfery. Tym  razem nie jest 
to  szczególnie potrzebne.

Nia ma mowy o  w ielkim  napręż4 
niu. O rebeliantach, którzy dwa la­
ta temu krytykowali politykę zagra 
niczną, n ic nia słychać. Minister, 
spraw zagranicznych, B ev in ,' moie. 
być spokojny. Nia ma ostrych re­
zo lucji zwróconych przeciwko nie­
mu. Są co najwyżej ostrzeżenia, 
przypominające opozycję w sejmia 
sanacyjnym, która zaczynała sią 
od słów: ,przepraszam, te  pytam'\ 

Kongres więc będzie spokojny* 
NIEPO W ODZENIA: Gorzej powm 

dzi fiq Labour Party  na froncie 
amerykańskim.

Senat amerykański znowu spnm 
wił przykrość rządowi brytyjskie* 
mu. W zeszłym tygodniu podje* 
kretarz stanu, Mayhew, w odpo­
wiedzi na Interpelację lewicowego | 
posła Platts-Millsa, stwierdził, że 
w dziedzinie eksportu towarów nie 
ma żadnych ograniczeń, narzuco­
nych przez S t  Zjedn. W ięcej: May 
hew zaznaczył, te  wszystko to jest 
tworem fantazji intepleianta.

W kilka dni później zdarzyło 
się, że m inister handlu, Wilson, 

oświadczył, i i  rząd nia będzie się 
kierował względami politycznymi 
w stosunkach gospodarczych sa 
Wschodem.

Nazajutrz w komisji senackiej St, 
Zjedn., w momencie, gdy przewód* 
niczący miał juź przystąpić do gło* 
sowanla nad itmtoskiem o udzie-t 
lenie pomocy marshallowskiej W% 
Brytanii, na salę wkroczył jeden 
z senatorów l  wystąpił z żądaniem 
przerwania posiedzenia. Trzymał w. 
ręku komunikat o przemówieniu 
Wilsona. Domagał t i f  cofnięcia po-i 
mocy, skoro W. Brytania chcą zro. 
bić „bustness", ma nie zamierza bro i 
udziału w wojnie gospodarczej.

Znowu nastąpił cykl wyjaśnię 
odwołań, przeprosin. Minister WU« 
son jest bowiem ^odpowiedzialny** 
również przed senatem amerykaiU 
skim. Stwierdzone czarno na bie^
Iym» i i  lista zakazująca eksport 
pewnych towarów, Istnieją rzeczyh 
wiście.

CENZURA: Po  w ielkiej dyskusji 
politycznej. Izba Gmin uciekła do 
spraw politycznych. Rozważano 
sprawę osobliwej cenzury. Do dziś. 
dnia bowiem ochmistrz dworu. 
(Lord  Chamberlain) korzysta 4 
przywileju cenzurowania utworóuĄ 
dramatycznych.

Przed pierwszą wojną zakwestio* 
nowanO „Profesję Pani Warren* 
Shawa‘a. Jeden z ochmistrzów  n il 
dopuśdt do wystawienia „Potęgi 
ciemnoty“  Tołstoja. Bramat w o* 
bronie Oscara Wllde‘a został za  ̂
broniony. Jeden utwór teatralny| 
nie został dopuszczany, bo zawiei 
rai teksty nlezęadne z  Pismem  
Świętym, Minister spraw wewnętrZ 
nych, Chutor Ede, wolał nie decy* 
dować w kwestii cenzury.

Izba większością głosów uchwali^ 
ła zniesienie cenzury ochmistrzu 
dworu. Zbigniew  Kamiński

KULTURALNA
HOŁD MEKSYKU ; '  
DLA CH#fP^NA X 

W MeJ&syiku odbyłe się uroczy*' 
ete otwarcie wjetawy plakatów  ̂
nadesłanych na kenflcura, który] 
zorganizował Meksykański Nero-< 
dowy Komitet GheptoewBikl. New 
pie ma pLaikataoh brzmi: , Hofrl
Meksyku dla Chopina — Wiellkiel 
go Artysty i Patrioty Polski", j

WYSTAWA ..ARCHITEKTUR j 
NARODÓW ZSRR"

W sala-ah Muzeum Narodowiec 
go w Warszawie nastąpiło dnia 
bm. otwarcie wystawy trArahltei 
tur Narodów ZiS<RR“.

Wystawa., opracowana w. Mojpi B 
skwie przez Wszedhzwiązikowy Kfl I  
mitet Łączności Kulturalnej aj I  
.Zagranicą, obejmuje około l5fl I  
eksponatów. Ilustrują one wispaf 9  
niaiłą historyczną architektur^ I  
Republik Jtetdzierikie*go

O  pokoju czy w ojnie przestały 
fti*  dziś decydować tajne, gabine­
towe rozmowy. O pokoju i  wojnie 
decydują falowania mas.

Masy, po trzydziestu latach do- 
świadczeń, przestały być dziś bez­
dusznym mięsem armatnim , prze­
stały być tłumem , który porwać 
zdoła co efektowniejsza propagan­
da narodowego szowinizmu. • A ni 
przepych dworów królewskich, ani 
blichtr rew ii wojskowych, ani osza­
łamiające krzyki pismaków nie zwo 
dzą ju t  dziś „szarego człowieka” .

Postawą mas rządzi fftkie czy in­
ne rozumienie ich społecznych in ­
teresów. Dlatego właśnie polityka 
rządów przestała mleć monopol na 
sprawę wojny i  pokoju. Między 
państwami m oie  istnieć niczym  
według praw międzynarowych nie 
naruszony pokój. A  jednak wew­
nątrz niektórych społeczeństw mo­
ie  się rozwijać stan konfliktów , gro 
źących ostatecznym wybuchem .

Problem pokoju , w obronie któ­
rego trzeba■ dziś zmobilizować ak­
tywne sity ludzkości^nie może się 
więc ograniczyć do tołaściwego u- 
kładu stosunków pomiędzy rząda­
mi. Może dlatego zawodzą jedne 
po drugich m ięd^^arodowe konfe 
rencje.

Masy społeczne dziś nie tylko nie 
chcą wojny, ale posiadanymi środ­
kami pragną się na całym święcie 
je j  psychozie przeciwstawić. Masy 
społeczne nie znają jednak pojęcia 
pokoju za wszelką cenę. Pragną ta­
kiego pokoju , który by im  zapew­
nił ostateczne zerwanie z hańbą e- 
pok i zakłamania i  wyzysku.

Obrona sprawy pokoju tak sze­
roko pojętego, jak to próbowaliśmy 
nakreślić ■— jest obroną idei ładu 
i  sprawiedliwości przed ideologią 
wiecznego skłócenia l  chaosu.

Należy wytężyć wszystkie siły, by 
ostateczne nastanie okresu nowego

W siódmą rocznicę bohaterskich zmagań
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Wrocław przygotował

XX MISTRZOSTWA POLSKI
( M i s t r z o s t w a  P o l s k i  w boksie. Ja­

k i*  odbędą clę w e Wrocławiu, są 
najbardziej atrakcyjnym wydarzę- 

(nlem roku. Okręg wrocławski c z y n i  

starania, ażeby nadać fen jak naj­
bardziej okazale ramy 1 ażeby za­
dowoliły one PZB pod każdym 
względem.

Jeśli cbodzl o  sport, wrocławianie 
mają w  tym roku dużo do powie­
dzenia.

Według opinii znawców boksu poi 
ćkiego red. Gryiewskiego Kasper- 
czak, Kaflowski, Waluga, Sztolc i 
Klim ecki mają szanse na fłnałl 
! M y ze swej strony liczymy naj­
bardziej na Kafiowskiego i n ie dzi­
wilibyśmy się z  niespodzianki w 
postaci zdobycia tytułu mistrza Pol 
skt przez tego ambitnego 1 dobrego 
pięściarza.

Zarząd PZB  zezwolił kapitanowi 
Derdzie na dopuszczenie do mi­
strzostw bokserów, których uważa 
za godnych, a którzy nie startowali, 
lub odpadli pechowo w  rozgryw­
kach okręgowych.

Liczymy, że wśród nich znajdą 
się również wrocławianie np. Czaj­
kowski, Kujawa lub Brzezlcha.

s p o ł e c z e ń s t w o  CENI SPO RT

Ko Komitetu Honorowego X X  in­
dywidualnych mistrzostw Polski we 
S23i najpoważniejsi obywatele Dol­
nego Śląska:

Przewodniczący: m gr Szlapczyii- 
skl, wojewoda dolnoiląski* zast. 
■przewodu.: Jędrzejewski, prezes
PZB.

Członkowie: Bielewicz — prezes 
fum. P Z B , ppłk. Czarnik Henryk, 
sz*f Wydz. Sportu GUKF, Długosz 
— O KZZ, Cer aga — I  sekretarz M K  
PZPR, red. Guliński — prezes Z. Z 
Dziennikarzy, Gorgos, Grocholski — 
przewodu. Wojew. Rady Narodowej, 
Karst, — przewodu. Woj. Zarządu 
ZM P, Kupczyńskl, prezydent mia­
sta Wrocławia, Loga-Sowińskl — po 
a d  na Sejm, przew. OKZZ.

Marciniak, por., szef służby zeum. 
MO, Maturin — I  sekr. W K PZPR, 
Paluszkiewicz kpt. — ZS „Gwar- 
dla". Paszkę — przewodu. MRN, hit. 
Rożnowski — nacz. Państw. Fabry­
k i Wagonów, Skraba —  prezes 
DOZPN, Sobociński — „Gwardia", 
prof. Szymański — dyr. W UKF, dr 
Zajączkowski — przewodniczący Ra 
dy Kultury Fiz. Z K Z Z , gen, bryg. 
Lubańskl — doio. garnizonu, mgr 
L * j D. — Samopomoc Chłopska.

GOSPODARZE MISTRZOSTW  
Na czele Komitetu Organizacyjna- 

ffó, na którym spoczywa obowią­

1 Poznań9 2 Częstochowa

zek należytego przygotowania mi­
strzostw stanął jako przewodniczą­
cy prezes Wr.OZB W. Wilczok i  ja  
ko zastępca mgr Erdt.

W  poszczególnych sekcjach praco 
wać będą:

Sekcja propagandowa: red. Mie- 
dzianowski T, Cedrowski, Ted. Draj 
gor, red. Ostańkowlcz l delegat „F il 
mu Polskiego".

Sekcja administracyjna: Łandau, 
Buzalski por. Gorzkowskl, Kowa- 
lek, Renlewski, por. Tkaczyk, Zię­
ba, Zieliński oraz PZB kpt. Lem- 
part ( I  wiceprezes PZB).

Sekcja finansowa: Pucińskl Wr, 
OZB, Badura, m jr. Siwicki i  skarb 
nlk PZB  Mrozowski (jako delegat).

Sekcja sportowa: (kieruje WS
PZB): przewodniczący Welt Roman 
wiceprezes Sport. PZB, zast. przew, 
Krasuski Stefan, przewodn. WS 
PZB 1 sekretarz Karger, przewodn, 
WS WrX>ZB.

Członkowie: dr Bartoszewski, Der 
da, kpt. zwlązik. PZB, Gurlew, Piąt­
kowski (insp. WUKF), PlewickI — 
przewodniczący W S" PZB, Wyczyń 
ski K., oraz Gładyszek H. jako 
speaker zawodów.

A  SPORTOWCY? — N A  OBOZIE 
Celem przygotowania się do mi* 

strzostw • wrocławianie zorganizo­
wali obóz dla l i  najbardziej utalen­
towanych bokserów.

Niestety, nie będą na nim bokse­
rzy Gwardii. W Szklarskiej Porę­
bie trener Kusiak szlifować będzie 
formę następujących bokserów: 

Lindner (Zapłon), Przybyłowicz 
i> Dwernicki (Legia), Stelmach (Gór 
nik), Szczepan i  Sztolc, Czajkowski 
(Pafawag), Figel (Rokita), Sobko 
Kosturkiewicz (Związkowiec), Walu 
ga, Kotaś i  Kurowski 1 (Ogniwo) 
i Kokurudz.

Kierownikiem obozu będzie współ 
pracownik działu sportowego „Sło­
wa Polskiego ob. Kuszmierski, co 
zapewnia naszym Czytelnikom stale 
nowiny,

Z  okazji mistrzostw Wr.OZB przy 
gotowuje dwie niespodzianki: 

Pierwszą z nich będzie odznaka 
pamiątkowa X X  mistrzostw Polski, 
która zostanie wręczona uczestni­
kom zawodów.

Druga — to doskonale przygotowa 
ny prospekt mistrzostw, który bę­
dzie zawierał poza programem  
walk, wskazówki odnośnie sędzio­
wania 4 regulaminu boksu, oraz hi 
storię dotychczasowych osiągnięć 
polskiego. piękciarstwa.

OST.

Na mistrzostwa Polski we 
Wrocławiu Częstochowski O- 
kręg Bokserski wysyła 8 mi­
strzów tegorocznych. Częstech. 
wa nie wystawia, nikogo w  wa­
du lekkiej i  ciężkiej ze wzglę­
du na słaby poziom bokserów.

W ringu zobaczymy więc 
Szpryngiera, Marcysia, Datków 
skiego, Trzepizura, Barana i 
Kubickiego.

Jest- to drugi z kolei okręg, 
który zgłosił się do mistrzostw, 
albowiem Poznań zgłosił Już 
wcześniej pełną ósemkę.

Większość okręgów bokser­
skich zorganizowała przed mi­
strzostwami obozy treningowe, 
w których bierze ud£ał prze-

Wydział Gier i  Dyscypliny 
PZPN ukarał 2-tygodniową dy­
skwalifikacją, z zawieszeniem 
kary na okres 6 miesięcy Łą­
cza z ŁKS—  Włókniarz (Łódź), 
za niebezpieczną grę na meczu 
AKS — ŁKS.

Kubocz z Ii-ligowego „Na­
przodu" (Lipiny) ukąrany zo­
stał 2-mies'ęczną dyskwalifika­
cją,  ̂zawieszeniem na 6 miesię 
cy za brutalną grę, na meczą 
.Naprzód" — „Polonia" (Świd­
nica).

Drobiazgi o  sporcie
W  ramach rozgrywanego w  K o­

penhadze międzynarodowego turnie 
ju szczyplomiaka, Dania odniosła 
niespodziewane zwycięstwo nad 
Szwecją w  stos. 15:9, Szwajcaria po 
konała Finlandię 7:4, 1 Finlandia 
przegrała z Austrią 13:14.

K U P I Ę
maszyny stolarskie: wyrówniar- 
kę, grubościową, frezarkę, piłę 
taśmową; reflektuję na nowe 
ewentualnie mało' używane, 
oferty

ZAKŁAD STOLARSKI 
BARZYCKI ALOJZY 

Mikołów, G/Sl., ul. Eszczyńska 
20, Telef. 21231. K  1745

ważnie około 30 najlepszych za 
wodników. . . .

D*Oriola
mistrzem świata

Mistrzostwo świata we florę 
de zdobył1 ponowni* D'Oriola 
(Francja), zwyciężając w finale 
R.NoStanj (Włochy) 5:2, 4:5, 
5:2. W półfinale D‘Oriola poko­
nał G. Nostu î (Włochy) 3:5, 5:1,, 
5:2, a R. Nośtini wygrał t  Man 
giarotti (Wiochy) 6:4, 4:5, 5:1.

Na zowodach są jako obser­
watorzy mjr. Brzezicki, dr., 
Nawrocki z PZS i  Kewey 
trener olimpijski PZS. , 1

I [  |  J M 1

Czyżby now a  
gw iazda ?

Romanow, bokser wagi cięż­
kiej, który stoczył piękną wal­
kę z KEmeckim na mistrzo­
stwach okręgu, zwrócił na sie­
bie uwagę kapitana PZB.

Romanow dostał wezwanie 
na obóz, którym kieruje Feliks 
Sztam.

Nasz „ciężki* walczyć będzie 
również na turnieju młodych 
talentów, jaki odbędzie się w 
Gdańsku w  najbliższym czasie.

Siła biurowa
wykwalifikowana do wszyst­
kich prac biurowych potrzebna 
od 1 maja 49 r. do naszego 
pododdziału w powiecie Milicz.
Mieszkanie nie umeblowane 
dla rodziny zapewnione. Zgło­
szenia pisemne uprasza się kie­
rować pod adresem:
Polska Spółdzielnia Nasienna 

oddział we Wrocławiu 
ul. Stalina 94.

K  -1782

100.000 zl na Nr 7?i9#j
40.000 zł m  Kr 74769!
40.000 zt a a  Nr 93199] 

i miele innych mygranycltl 
inóuj padło u? IV klasie 55’ 
Loterii id  z n a n e j  ze s z c z ę ś «  

cia Kolekturze Loterii Pań*'
stujoujej Nr 215

H. Koperskiego 
JELENIA GÓRA

Konopnickiej 16’ a 
ŁODZ k ia'

Narutowicza 9

I OGŁOSZENIA DROBNE I
HANDLOWE

PIEGI żółte plamy 
opaleniznę i 
inne nieczy-

usuma skutecznie c e r »

»AXELA« KREM
J. GADEBUSCHA

Wszędzie do nabycia K-1775

Wykroje s 
letniej modnej sukni, spódnicy 
i  bluzki dla młodej panfienM, 

ubranka dla chłopczyka 
od 1 — 2 lat, oraz wzory: 

4 bluzek szydełkowych, Ście­
gów ażurowych i  ozdobnych 

haftów W-119
„WYKROJE I WZORY4*
Nr 18 Cena 30 zł.

Gwiazda^Gwardia 4 :2

Literatura, nauka I sztuka
v czeska i słowacka

Wszechstronny obraz kultury Czechosłowacji 
przynosi zeszyt marcowy (III) miesięcznika

Ó l * C Z O S C ^  Wszędzie do nabycia
120 zł. w-120

W  tow arzyskim  m eczu piłkarskim  
rozegranym  na boisku E lektrowni, 
drużyna G w iazdy pokonała „K o ło  
•portow e G w ardii p rzy  więzieniu** 
W stosunku 4:2 (1:0).

G ra by ła  na ogó ł wyrównana, z 
lekk ą  przewagą drużyny żydow ­
sk ie j, specja ln ie w  p ierw szej poto­
w e *  Najlepszym  zawodnikiem  na 
boM cu byt Duchtiar z  Gwiazdy, 
H lew id e  mu ustępował Łakom y z 
OwardU, k tó ry  gra w  p iłkę niego- 
*®ej niż boksuje.

Bram ki d la  zw ycięzców  zdobyli:

D erby bokserskie Szczecina roze 
irrane m iędzy Ogniwem  a Zw iąz­
kow cem  zakończyły się niespodzie­
w an ie  wysokim  zwycięstwem  Ogni­
w a  w  stos. 12:4. '

Stacheł Z, Rozenkier I  'Szajman 
po 1.

Sędziował Kukawka —  dobrze.

- Komunikat
Kom itet O rganizacyjny X X  M i­

strzostw Po lsk i zawiadam ia o  ze­
braniu, k tóre odbędzie się 20 bon. 
o godz. 20- tej.

Zarząd W r.O ZB  zbierze się o  go-, 
dż in ie 14-tęj w  lokalu własnym; 
przy ul. Podw ale  Oławskie 2a.

Obecność obow iązkowa.

Akadem ickiem u Zw iązkow i Spor­
towem u dzięku jem y za nadesłanie 
nam życzeń świątecznych. —tRed.

ZA W O R Y że liw n e  skośne do cen­
tralnego ogrzewania. Zasuwy, hy­
dranty, klapy, smoki, pom py od­
środkowe, do próby instalacji H y ­
drofory, Arm aturę parową, wodo­
ciągową dostarcza Hamerliński Ful 
de. Warszawa* Jerozolim skie 47.

• ______________ K  1678

| SKRAD ZIO NO  kartę R K U  — OstroC 
w iee Świętokrzyski leg itym ację U< 
bezpieczalni Społecznej, świadecw 
two lojalności na nazwisko Pastusa 
ko  Lucjan, Sobótka.________  2974T

ZN A C ZK I do  zbiorów, serie, zbio­
ry  kupujem y. „ Fortuna** Rynek 48.

K  1421

SPRZED AM  maszynę do  pisania 
walizkową, dobry stan. W rocław, 
Stacha Swistacklego 10 m. 15. 2062

K U P IĘ  b lok  z  tłokam i Che w  rolet 
w zględn ie Blok. Zgłoszenia w/m 
SzarzyAsklego 51 (W awrzyniak).

| ZGDBY — KRADZIEŻE |

ZGUBIONO dowód osobisty, odcin 
nek wym eldowania, kartę R K U  —4, 
Starogard, świadectwa kowalsklei 
na nazwisko Adam ek Stefan. 2075

ZGUBIONO odcinek zameldowania^' 
kartę rejestracyjną R K U  Chełm n 4  
nazwisko Ornol Józef 2S78
ZGUBIONO leg itym ację Państwom 
wego Zakładu Emerytalnego War4r' 
szawa. Franciszek Podlak, W ro^ 
cław. 2685'

ZGUBIONO kartę R K U  — Łódź, mef 
trykę urodzenia, zameldowanie Matij 
kowski Jerzy.___________ 2006,
ZGUBIONO kartę re jes tra cy jn i' 
R K U  — Gorzów  na nazwisko Pa-< 
giński Leon._______________________ 20fl7f

ZGUBIONO zaświadczenie obywa­
telstwa wydane przez gm inę Gogo­
lin  1 odcinek zameldowania ha na­
zw isko M aria Reinert W rocław, ul. 
K rzycka 13/5.______________________2871

ZG UBIO NO  książeczkę-SP, odcinek 
zameldowania, kartę rejestracyjną 
R K U  Bolesławiec, na nazwisko Pod 
pora Jan zam. Bogatynia 532.

K  1764

ZG UBIO NO  kartę re jes tra cy jn y  
R K U  — Skiern iew ice na nazwisko^ 
Opałka Eugeniusz.________________ 200g
ZGUBIONO kartę re jestracyjną wy. 
daną R K U  W rocław  na nazwisko! 
Sorek Czesław, W rocław, ul. Po-* 
morska 47. 3003.

Z AG U BIONO kartę rejestracyjną 
R K U  wydaną Bielsko nazwisko Paź 
dziorko Fraciszek. K  1766

ZAG UBIO NO  kartę rejestracyjną 
R K U  w ydaną Szczem ice nazwisko 
O lej arnik Józef. K  17©

| POSAD POSZUKUJĄ
SO LID NA, inteligentna z refearen-* 
c jam i pomanianka szuka posady) 
gospodyni u kulturalnej osoby.} 
Zgłoszenia do  „S łow a " pod „H.W.** 

26871

ZGUBIONO kartę rejestracyjną 
R K U  P io trków  Trybunalski N r  
4242/R na nazwisko Czarnecki Szcze 
pan. _____________   K  1762

SK RAD ZIO NO  kartę R K U  Bolesła­
w iec na nazwisko Czerniawski Bi 
nard, Jelenia Góra, Zaułek 9.

K  1761

ZG UBIO NO  odcinek zameldowania 
Gpolno-Zdroj u na nazwisko W o- 

łodźko W eronika. K  W68
~ 2667

ZG U B IO NO  teczkę skórkową dnia 
12 4. 1940 w  w ozie tram wajowym  
n r 7. Zawartość teczki rachunki 1 
książki podatkowe i  Inne, łaskawe­
go znalazcę upraszam o odniesienie 
za wynagrodzeniem  5.000 żŁ ul. L i­
tewska 29 F. Jarosz. 2098

Ogłoszenie o licytacji
IV. Urząd Skarbowy -we Wrocławiu podaje- do publicznej 

wiadomości, te dnia 22.IV.1949 r. o godz. łO-tej w składnicy | 
IV. Urzędu Skarbowego, pL Dominikański 6, celem uregulo 
wania należności Skarbu Państwa, zostaną sprzedane przez pu 
bliczną licytację różne ruchomości wyszczególnione w obwie­
szczeniu o licytacji oszacowane na łączną sumę 1.360.000 zł. 
Wymienione ruchomości oglądać można w dniu i miejscu li­
cytacji od godz. 0.30. *

Naczelnik Urzędu
K-1757

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną m etrykę 
urodzenia, zaświadczenie pracy, 
zwoln ien ie ze  służby w ojskow ej na 
nazwisko S ikorski Stanisław, Wro-> 
cław, ul. Tam ogajska 30._______2063

ZG UBIO NO  kartę rejestracyjną 
R K U  wydaną w  Przem yślu na na- 
zwisko Pochyła Piotr.___________2964

ZGUBIONO . kartę rejestracyjną 
R K U  wydaną Łask na nazwisko 
K rzak  P iotr, W rocław, Szczytnicka 
34. 2906
SKRAD ZIO NO  prawo ja zdy czerw o 
ne n r 96 na nazwisko Ludw ik Sil- 
skl. f  2967
U N IE W A Ż N IA M  skradzione: odci­
nek zameldowania, leg itym ację 
Zw . Zaw . Prac.' Inst. Ubezp. SpoŁ 
W rocław, leg itym ację tramwajową, 
św iadectwo dojrzałości, m etrykę u- 
rodzenia na nazwisko Gieca A lek ­
sandra. 2060
ZGUBIONO dow ód re jestracji w o j­
skowej, odcinek zameldowania, me 
trykę urodzenia MarkieLowski W ła 
dysław. 2070

KSIĘG O W Y •» biiansista z  28-letnią| 
praktyką, wykształcenie . średnia 
przy jm ie posadę kierownika finan«< 
sowego w źgl. głównego księgowego* 
O ferty  z  podaniem warunków! 
proszę przesyłać do  „S łow a" podf 
, ,MM“ .___________________   2001j

WOLNE POSADY
PO TR ZE B N A  gospodyni starsza, sal 
modzielna, do prowadzenia domui 
3-ch pracujących osób. W ynagro* 
dzen ie dobre. Znoszenia uL Rejaf 
31 m . 8 w  godz. w ieczornych.

K  175<l
ZD O LN Y  kw alifikow any tokarz na 
tychmiast potrzebny. — Fabryka 
Baterii, Sikorskiego 28. K  1789
R U TY N O W AN A  biuralistkę przy j­
m iem y od zaraz. CHPM, Hurtownia 
Maszyn Rolniczych, W rocław, Tę­
czowa 31. 3000

NAUKA
O K A ZJA ! S tenografii najnowocze­
śniejszej, najłatw iejszym  systemem: 
D yp loye udziela korespondencyji 
n ie autOT ln te rp re tftji polskiej* 
Gwarancja wyuczenia w miesiąc^ 
Prospekty — znaczek 45. Inspektor 
Trepka, Bydgoszcz, Ossolińskich 
nr 11^5. K  1562

LOKALE
S TU D E N TK A  poszukuje pokoju u-: 
meblowanego od zaraz. Zgłoszenia 

Słowo P o lsk ie" pod „aZraz1*. 2667
POTRZEBNE 3-4 pokojowe miesz­
kanie. Zgłoszenia „S łow o " d la  
„M M ". 2930

RO ŻNE

C Z A R N Y  pies kudłaty przybląkal 
się 4/IV Wrocław, Rejtana 6/11.

*  . 2691
Z A  incydent, k tó ry  m iał m iejsce 
14. I I .  na stacji Ziębice p. Jeżew ­
ską Krystynę przepraszam. Kaczo­
rowska Bronisława. 2965

Kowa znajoma Stanisława DareuHcza — tajemnicza „comtesse Gor 
•fca" noeiła w Teheranie nazwisko pani C liff. Pani C ltff zaangażo- 
toula DareuHcza jako szofera swego luksusowego auta. Pewnego dnia 
***kając przy samochodzie na chi ebodawczynlę, inź. Darewicz spo­
strzegł człowiekat przeskakującego mur.

Po kilku minutach nieznajomy podniósł się i podążył 
ku rzece i skałom wąwozu. Prawą rękę trzymał w kiesze 
Ji! obszernej marynarki. Może posiadał w niej broń? £a- 
pewne należał do ochrony osobistej tamtych dygnitarzy.

[■ <53 uu.
Al* Zdziwienie Darewicza dosięgło punktu kulmina- 

Ryjnego, kiedy zobaczył tuż koło siebie Marię Cliff. Wy- 
Uhyliła swą miłą, niewinną główkę zźa muru i patrzyła 
gporczywie w Ślad za wysokim mężczyzną, znikającym te- 

wśród zakrętów ścieżki Następnie rzekoma „comtesse 
sama skoczyła przez mur i szła wolno i uważnie 

Jjęstwinie. W  ręku kobiety czernił się rewolwer —r nie 
JDaały; pistolecik, alg masywny, wielki Colt -.

— Ot, jakie bywają konferencje — pokiwał głową 
zdumiony Darewicz.

Odczekał kwadrans, zanim opuścił swoje legowisko. 
W samochodzie czekała go już towarzyszka, zarumieniona 
i wesoła, jakby po miłej zabawie.

— Hallo, co pan robił? — zawołała.
— Słuchałem słowików, śpiewają-^daleko piękniej niż 

!w Polsce — odpowiedział ujmując kierownicę.
Biorąc umiejętnie wiraże postanawiał sobie zaraz na­

zajutrz zbadać dokładnie szafy swojej gospodyni. Kto wie 
— może znajdzie się tam kostium Rysi? Wtedy nie będzie 
już żadnej wątpliwości — że to ona... że...

Tu Darewicz zgubił się w domysłach. Czy koniecznie 
wszystkie piękne kobiety mają podczas wojny zamieniać 
się w szpiegów? I  komu służyć mogła ta Polka, troskliwa 
opiekunka teherańskich szpitali?

| ' ROZDZIAŁ 14.
’  N a jbard zie j bolesne jest 

9 zło zadane przez swoich1\ 
\  Z  listów do żony

Załoga. „Jastrzębia" klęła bez' przerwy. Rozpanoszony 
we wnętrzu okrętu podwodnego wilgotny ziąb obrzydł 
wszystkim, a niektórym marynarzom mocno doskwierał 
reumatyzm, klamrami, bólu miażdżąc ramiona i kolana. 
Wachty nie były kompletne, bo dwóch dobrych kumpli 
leżało w hamakach, mógli oni co najwyżej pilnować, żeby 
w elektrycznym grzejniku nie brakowało wrzątku, i sma­
rować dla innych twarde suchary tym pomarańczowym 
dżemem, na który już .nikt nie mógł patrzeć bez skrzy­
wienia ust. Jeden z chorych odmroził stopy podczas noc-̂ , 
nej obserwacji, kiedy zlewały go raz po raz lodowate fa­
le, a drugi potłukł się w nagłym wstrząsie od bomby lot­
niczej, która wybuchła niespodziewanie przy „Jastrzębiu" 
zaraz na początku patrolu, przy mijaniu Scapa Flow.

Trzeba było pracować za nich, każdy tó rozumiał. Ale 
wybuch' spowodował także inne szkody. Wiele nitów „pu­
ściło" i ostre igiełki tryskającej wody budziły śpiących, 
skoro tylko okręt zanurzał się głębiej. Zresztą mokrość 
panowała wszędzie, trudno .było chronić przed nią ubra­
nie i pożywienie, a wstrętna dla marynarskiego oka rdza 
i  Śniedź Dokrywały nieustannie wszystkie części metalowe

we wnętrzu okrętu. Powracający z wacht zewnętrznych 
nie mogli mieć żadnej nadziei na wysuszenie' odzieży —• 
nakładano ją po kilku godafcach znów — ciężką, wstrętny 
w dotyku, zimną jak lód.

Lód widziało się zresztą wszędzie z wyjątkiem maszyn 
nowni: pokrywał wewnętrzne ściany stalowego pudła sko-< 
rupą ośUzłą, kapiącą i obrzydliwie ziejącą chłodem. Pod-< 
czas wynurzeń nikt nie cieszył się 2, okazji zaczerpnięcia 
w płuca świeżego powietrza, wolnego od kwasów, wydzie 
lanych przez ludzi i motory. Przeciwnie — każdy był rad 
z ucieczki od oblodzonych pokładów i poręczy, które pod-< 
czas przechyłów okrętu stawały się śmiertelnymi ślizgawki. 
kami-*r

f— Jak który da nurka w Ocean Lodowaty, to nledBJ 
się pożegna z okrętem na zawsze — przestrzegał bosmsrijn 
groźny i zatrosżczony jednocześnie. n

Istotnie, o ratowaniu mowy nie było. Zimna woda zsfV, 
biłaby i tak każdego w jednej minucie. _ “J

Początkowo rozmawiano dość chętnie o Niemcu, któ-V 
ry nagle wyskoczył z niskich chmur i rzygnął wielką bom; 
bą w tej właśnie chwili, kiedy okręt pożegnał eskortę j| 
przygotował się do zanurzenia. Kapitan już był we wła^ 
zie i zamykał klapę, okręt nie mógł ani bronić się, ani maj 
newrować. Bomba omal nie przewróciła „Jastrzębia*V al4 
skończyło się na potężnym wrażeniu i kilku uszkodzeniach? 
Dowódca sprawdził stan okrętu, otworzył kopertę z roląt 
kazem Admiralicji'! wyznaczył kurs. Patrol zaczął się. ymm i i  c.
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Drubnn^tka
Zbliża się okres, w którym 

nasze MZK. będą znów wyda­
wały karty miesięczne dla świa 
ta pracy. W ubiegłym miesiącu 
wytworzy! się przy tej okazji 
mały bałaganik, który dużo 
nerwów i czasu kosztował nie­
których wrocławian. W myśl 
oficjalnych zapewnień, w tym 
miesiącu ma być już inaczej i 
wierzymy, że nie są to tylko 
czcze obietnice.

Niemniej pragnęlibyśmy 
zwrócić MZK uwagę na jesz­
cze jeden mankament, zaobser­
wowany na kartach tramwajo­
wych. Oto większość z nich wy 
pełniana jest z rażącymi błęda­
mi, zwłaszcza jeżeli chodzi o 
nazwiska. Jak nas np. informu­
je jeden z naszych Czytelni­
ków — nauczyciel zawodowej 
szkoły nr 5 — 30•/« kart, wy­
stawionych dla personelu, za­
trudnionego w tej szkole, wy­
pełnionych było błędnie.

Niewątpliwie pewną winę 
ponoszą i zakłady pracy, które 
nieczytelnie podają listy swo­
ich pracowników, ale winni są 
również i pracownicy MZK. A- 
pelujemy więc zawczasu, ażeby 
obecnie, przy wypisywaniu no­
wych kart, tę drobnostkę wzię­
to również pod uwagę.

TUWICZ

Już ogłoszono w arunk i

Wycieczki z  Wrocławia do Poznania
na Międzynarodowe Targi

We wrocławskim tempie (z 
okresu WZO!) odremontowali 
poznańscy kolejarze Dworzec 
Główny w Poznaniu. Pozostała 
tylko kwestia usunięcia olbrzy­
miego baraku, zastępującego 
dotychczas zabudowania dwor­
cowe. Dokonać tego postanowi­
li kolejarze w 24 godzinach. 
Bodźcem do pracy jest coraz 
bliższy termin otwarcia Mięazy 
narodowych Targów Poznań­
skich — 23 kwiecień 1949 r.

Chcąc ułatwić mieszkańcom 
Wrocławia zwiedzenie Targów, 
„Orbis" organizuje wycieczki

N o ta tn ik  w ro c ła w s k i
Q Wiadukt kolejowy koło Dwor­

ca Głównego, na przedłużeniu ul. 
Puławskiego, o którym pisaliśmy
sty. Wymyli go kolejarze. Niestety,
strzelane i nie wyglądają tak, Jak 
w wiadukcie kolo dworca Nado-

Q Mimo obfitości baranków w 
Wielką Sobotę zabrakło ich we 
wszystkich sklepach wrocławskich. 
Prawdopodobnie poszukiwane były
były wygórowane.
O Do tel P°ry Jeszcze Zarząd 

Miejski nie zaczął rejestrować ro­
werów. Jak się dowiadujemy, przy­
czyną tego jest nie wykonanie ta­
bliczek z numerami. Mają one być 
gotowe 30 bm. 1 wówczas rozpocz­
nie się rejestracja. Dla posiadaczy 
zeszłorocznych numerów nie jest to 
spóźnienie przykre, ale dla tych,
wali maszyn, opóźnienie to jest 
b. przykre.
O Dziś o godz. 14-tej w MRN 

odbędzie się posiedzenie Komitetu 
Obchodu 4-teJ rocznicy Odzyskania 
Ziem Zachodnich.
O Posiedzenie Rady Społecznej 

do walki z analfabetyzm era odbę­
dzie się dnia 28 ktyietnla br. o go­
dzinie 10-tej w Ratuszu.
Q W Żydowskim Teatrze Dolno­

śląskim dziś o godz. 18-teJ odbędzie 
się Uroczysta akademia, poświęco­
na rocznicy wybuchu powstania w 
getcie warszawskim.

Q 154 (yhczyty, prelekcje i poga­
danki organizowała na terenie wo­
jewództwa Komisja Popularyzacji 
Prawa przy Sądzie Apelacyjnym
we Wrocławiu. Najwięcej odczytów 
wygłoszono na temat „Sąsiedzl — 
Ich wzajemne prawa i obowiązki' 
oraz „O nowym prawie małżeń­
skim",
O Pod nr 24-73 nalety zadzwo­

nić, a zaraz zjawi się przedstawi­
ciel studentów Państw. Szkoły 
Sztuk Plastycznych, by zabrać z 
domu Jakiś zbędny mebel. Znajdzie 
on natychmiast przeznaczenie w 
świetlicy Bratniej Pomocy. Studen­
ci przyjmują wszystko — stoły, stoł 
ki, biurka, krzesła ltp.

o  Prawo do świadczeń wypad­
kowych wcale nie Jest uzależnione 
od ilości przepracowanego czasu w 
przedsiębiorstwie. Jeżeli pracownik 
ulegnie wypadkowi nawet w pierw 
szym dniu pracy, ma prawo do 
świadczeń, choćby nie był zgłoszo­
ny do ubezpieczenia.
o  sekcja Kobieca W. K. Stron. 

Dem. przypomina swoim członki­
niom, delegowanym do zbiórki uli­
cznej na akcję wczasów letnich ó

zbiórkę, zgodnie z przesłaną dele­
gacją.
O Dwa sklepy rzeźnicze na Psim 

Polu nie wystarczają. Jak się do­
wiadujemy, Spółdzielnia „Zjedno­
czenie" zamierza tam w najbliż­
szych dniach otworzyć jeszcze dwa sklepy.

i pociągi popularne do Pozna-

Dla uruchomienia pociągu
popularnego wymaga się mini­
malnej ilości 500 osób, dla któ­
rego Ministerstwo Komunika­
cji przyznało zniżkę 50 proc. 
w obydwie strony. Natomiast 
przy mniejszych wycieczkaph 
została przyznana zniżka 33
proc. pociągami osobowymi.

Koszty podróży z Wrocławia 
do Poznania i z powrotem po­
ciągiem popularnym łącznie z 
kartą uczestnictwa wynosić
będą około 620 zł. Dla wycie­
czek mniejszych, które otrzy­
mają 33 proc. zniżki koszty po­
dróży łącznie z kartą uczestni' 
ctwa wynosić będą około 800 
zł. Bilety wstępu na M.T.P. wy­
nosić będą 100 zł. dla wycie­
czek powyżej 1-5 osób i 50 zł. 
dla młodzieży szkolnej. Bilety 
wycieczkowe dla grup od 16 o- 
sób i dla wycieczek szkolnych 
będą uprawniały do 2-krotnego 
wejścia na Targi w tym samym 
dniu.

„Orbis" dysponuje kwatera­

mi oraz stołówkami w kilku ka 
tegoriach, a mianowicie:

Kat. szkolna wg. której moż­
na zorganizować wycieczki nie- 
tylko dla młodzieży szkolnej, 
ale także dla' osób dorosłych. 
Wycieczki te będą lokowane w 
kwaterach zbiorowych na łóż­
kach lub siennikach z poście­
lą i otrzymają wyżywienie 
przygotowane w stołówkach zor

24 stopnie 
w cieniu

Wczoraj, w godzinach po­
południowych termometr 
wskazywał 24 stop. powyżej 
zera, w cieniu. Niektórzy 
skarżyli się nawet na upał. 
Na pogodę w czasie świąt 
wrocławianie nie mogli się 
uskarżać. Wielu wykorzysta­
ło wolne dni, by opalać się 
w ogródkach, czy nad brze­
gami Odry.

Wszystko wskazuje na to, 
że piękna pogoda utrzyma 
_̂si£ dłuższy czas.

ganizowanych przez instytucje 
społeczne luj) szkolne. Koszt 
około 350 zł.

Kat. turystyczna. Wycieczki 
w tej kategorii lokowane będą 
w miarę wolnych miejsc w ho­
telu „Gospoda Targowa" w po­
kojach 2 i więcej osobowych, 
względnie w salach 8—12 łóżko 
wych. Wyżywienie wycieczki w 
kat. turystycznej otrzymywać 
będą w restauracjach i stołów­
kach, śniadanie zaś w „Gospo­
dzie Targowej". Koszt — 747 zł.

Kat. specjalna. Wycieczki w 
tej kategorii lokowane będą w 
miarę możności w hotelach I 
i II kl. w pokojach 2—3 osobo­
wych, a wyżywienie otrzymają 
w restauracjach I. ki. Katego­
ria przygotowana jest specjal­
nie dla wycieczek zagranicz­
nych i zleconych. Koszt — 1.497 
złotych.

Pociąg popularny wyjeżdżać 
będzie każdego dnia z Wrocła­
wia o godz. 4-tej min. 44. W 
Poznaniu będzie o 7-mej min. 
58. Wyjazd z Poznania o 20-tej 
min. 50. Przyjazd do Wrocławia 
23-cia min. 38. Jur.

TEATRY
TEATR WIELKI — 'dziś 19-gO bn̂  
„MAZEPA". Początek o godz. 

TEATR POPULARNY ~  „Roman* 
z wodewilu**. Początek o godz. Li*

Et INA
„ŚLĄSK", ul. Gen. Świerczewskie­
go 67 — „Klęska szpiega" (radz.)J 
w dn. powsz. 16,30, 17,45, 20. W nia 
dziele 1 święta od godz. 15,15. Do» 
zwolony od lat 14.

„SCALA", ul. Mikołaja 37 —„Rzyią, 
miasto otwarte" (włosk.): w dni 
powsz. 18, 11 l 20. W niedziele o<| 
godz. 14. Dozwolony od lat 18. 

„WARSZAWA", ul. Fredry 16 -i
dni powsz. 15,30, 17,45 1 20. 

„POLONIA", ul. Żeromskiego 53 
„Moja miła" (radz.); w dn. po­
wszednie 16, 18 1 20; w niedzielą 
od godz. 14. Dozwolony od lat IV 

.PIONIER", ul. Stalina 71 — „Za-ł 
klęta narzeczona" (radz.); w dai 
powsz. 15 l 17. W niedziele l świę­
ta 10,30, 13, 15 1 17; dozwolony od 
lat 10.
Program aktualności — codzienni® 
o godz. 19, 20 1 21: „Tu mówi In­
donezja" — „Uzdrowiska Dolno­
śląskie".

„TĘCZA", ul. Kościuszki 177 -> 
„Wieczna Ewa" (ameryk.); w dn, 
powsz. 16, 18 1 20. W niedzielę od

..FAMA" -  Psie Pole -  „Mail do­
godź. 20; w niedziele o godz. 1<1 
18 1 20. Dozwolony od lat 8. ,

MUZEA
MUZEUM PAŃSTWOWE (obok U- 
rzędu Wojewódzkiego) — otwarte 
codziennie z wyjątkiem poniedzial 
ków od godz. 10—15; w soboty,

MUZEUM HISTORYCZNE W RÂ  
TUSZU — otwarte w dni powsz.

Tabela wygranych 55 loterii
8*my dzień c iągn ien ia 4*tei klasy

Wygrane po 500.000 zł padły na nr i

Wygrane po 200.000 zł padły na nr

Stochowie, 70S97 w Łodzi, 88570 w o- polu. _
Wygrane po 100.000 zł padły na nr

nr 12173 33216 61870 74303 87250 92779.
Wygrane po 40.000 zł padły na nr

Wygrane, po 16.000 zł padły na nr 
nr 7'TC 2813 2921 3934 4054 4714 7248

09280 69670 80454 83453 84978 85149
93622 94651.

Spółdzielnie budowlane
podejmują zobowiązania pierwszomajowe

Włączając do powszechnego
yspółzawoctnietwa pracy pomię­

dzy spółdzielniami zuzesaonymi 
w CSP zespół Spółdzielni Bu­
dowlanej „Tempo" zobowiązał się 
wykonać w ralmach czynu pierw­
szomajowego polskiej klasy robot­
niczej raczmy plan budownictwa 
do dnia 30 listopada 1040 r. Po­
nadto zobowiązał się wykonać 
do dnia 30 kwietnia rb. odbudo­
wę budynku piecowego cegielni 
„Kraniec", wzmocnienie budynku 
piecowego cegielni .Grodzią,
nów", odbudowę w stanie suro­
wym budynku modelarni Wroc­
ławskiej Fabryki Fajansów, odrę 
montować i  uruchomić świetlicę 
Spółdzielni.

Do dnia 31 maja pracownicy 
spółdzielni „Tdnij>o“ uchwalili:
wykończyć od/budowę cegielń
,.Kraniec“, „Grodziamów", ;jGra 
bowo"; ,,Stfublowioe“ i wykonać 
2.500 ramek dla Wrocławskich 
Zakładów Ceramiki Czerwonej, 
wykonać roodny plan oszczęd­
ności zatwierdzony przez C.S.P. 
Z dniem 15 kwietnia Spółdzielnia 
przystąpiła do powszechnego 
współzawodnictwa pracy pomię­
dzy spółdzielniami, a z dniem ] 
taaja zorganizuje brygadowe 1 
indywidualne współzawodnictwo

Zespół Spółdzielni Pracy Budów 
lanej ,,Tdrapo“ wzywa zespól 
Dolnośląskiej Spółdzielni Pra­
cy „Wspólnoty Socjalistycznej*

we Wrocławiu do współzawodni­
ctwa pracy i zwraca się z ape­
lem do wszystkich Spółdzielni 
Budowlanych Okręgu Wrocław­
skiego, o zorganizowanie pow-

Polonia W -w a — Ogniwo 5:1 (2:1)
Polonia: Borucz, Pruski, Wolosź?

Wiśniewski, Brzozowski, Szczawiń­
ski, Łabenda, (Jainicki), Szczepań­
ski. Gerwatowski, Szulak i przepiór

Ogniwo: Początek, Miała, Mucha 
Arbach, Gajewski, Dragon, Bosek, 
Lasecki, Zabicki, Górka i Bajer. 
Sędzia ob. Długosz. Widzów 6.000.

ZBYT WYSOKI WYNIK 
Polonia wygrała mecz zasłużenie. 

Jest to drużyna wyrównana — do­
bra w obronie i groźna w ataku. 
Jednakże wynik 1:5 krzywdzi wroć 
clawian, mogli prowadzit nawet 
*.», gdyby nie pech i... b. słaby Za­biciu.
Ooyby w środku ataku był pełno 

wartościowy piłkarz — Górka, Lase 
cki 1 Bosek wpisaliby w swej ka­
rierze ct, najmniej po 1 bramce. 
Przed fmałami mistrzostw kl A 
*rzeb* pomyśleć o zastępstwie. '

W drużynie gości wyróżniamy ca- 
ie trit obronne, Szulak a i Gierwa- 
towskl̂ m -  największego poza tym 
tamiarza.

W Ogniwie Lasecklego. Górkę, Ga 
fewcuego i Muchę.

JAK GRANO 
Zaczęli wrocławianie dobrze. Kil­

ka ataków kończy się niebezpiecz­
nymi strzałami, które broni bar 
dzo szczęśliwie Borucz. w 12 min" 
t  podania Bajera Górka lokuje pi(- 
K? to siatce Polonii. Gra Jest b. ży­
wa 1 wyrównana, aż do momentu, 

y zozowskj wyrównuje z wol

nego. Następuje lekka przewaga Po 
lonli ł... druga bramka zdobyta 
przez Szularza.

Zupełnie niepotrzebnie Gierwa- 
towskl kopie b. niebezpiecznie po 
nogach 1 co chwila ktoś z graczy 
wrocławskich leży na ziemi. Silnie 
kontuzjowany Mucha na 20 minut 
opuszcza boisko, a Lasecki silnie 
kuleje, aż do końca meczu.

PO PRZERWIE 
Znów 15-minutowy okres dobrej 
gry Ogniwa, po czym Polonia zno.

wu opanowuje -boisko. Tempo gry 
słabnie tym bardziej, że Dragon 1 
Lasecki statystują (faule). Doskona 
le zagrywa Gajewski, grający na 
obronie. Z ataków warszawian ro­
dzą się 3 bramki zdobyte przez Gier 
watowskiego. Przewaga gości ,'est 
tym większa, że Lasecki opuszcza 
boisko .1 w ataku Jest tylko 3 pił-
Przy stanie 1:5 doskonały sędzia 

Ob. Długosz odgwlzduje te ciekawe

Naorniakowscy zdobyli puchary
w slalom ie s igancie •

(Tel. wł.) W Karpaczu odbył 
się na zakończenie sezonu nar­
ciarskiego bieg zjazdowy slalom 
-gigant. Na starcie stanęło 
18 seniorów, 11 juniorów i ć 
panie.

Warunki śniegowe i klimaty­
czne były idealne. Różnica 
wzniesień 200 m.

Wyniki techniczne.
600 m. juniorzy.
1. Gawliński (Związkowiec 

Karpacz) 1,42,5. 2. Szczypłowski 
(Zw. Karp.) 2,05, 3. Grochowski 
(Zw. Jelenia Góra) 2,15,5. Naj­
lepszy czas trasy miał Gawliń­
ski 1.05.

600 m panie.
1. Naorniakowska (AZS Wr.)

szechnego współzawodnictwa pra 
cy spółdzielni branży budowla­
nej ora* wzięcia na siebie kon­
kretnych zobowiązań w ramach 
czynu Pierws*o_MajiowegoV

Przeszły święta.
Kie miała spokoju w Święta ani 

Strat Pożarna, ani Pogotowie Ra­
tunkowe ani MO. Te instytucje sta 
l* muszą być na posterunku.

Strat Pożarna czterokrotnie była 
wzywana w Święta do pożaru. Przy 
ul. obornickie! 59 zapaliły się śmie 
ci w piwnicy, natomiast Jan Ci­
chosz, zam. przy ul. Cybulskiego za 
pomniał wyłączyć kuchenkę elek­
tryczną, która spowodowała pożar. 
Na skutek wadliwego zabezpiecze­
nia komina wybuchł pożar przy ul. 
Pomorskiej 55. We wszystkich wy­
padkach nasza Strat szybko zlikwi­
dowała niebezpieczeństwo.

Pogotowie tet miało sporo zaję­
cia. Wobec braku poręczy na klat­
ce schodowej przy ul. Pokutniczej 
nr 6 spadł z wysokości I-go piętra 
S. Czerwiński, doznając złamania 
żeber (będzie pewnie skarżył ZNM 
o odszkodowanie). Przy ul. Strze­
gomskiej wypadł z okna ll-go pię­
tra St. Straciak, łamiąc sobie no­
gę. Zanotowano tet kilka wypad­
ków zatrucia pokarmami, jeden wy 
padefc zatrucia gazem, wybuch mi­
ny, jeden wypadek motocyklowy l 
jeden samochodowy.

Kłopoty świąteczne niejednokrot­
nie utrudniały matkom roztoczenie 
baczniejszej opieki nad dziećmi. Po 
gotowie zanotowało trzy toypadłci, 
z których dwa odnoszą się do 2-let-

nich dziewczynek, z których jedna 
spadla z drabiny, zaś druga wpad­
ła do miski z gorącą urodą. Trzeć* 
wypadek dotyczy małego chłopca, 
który' dostał się pod kola autobusu.
We wszystkich tych wypadkach 

Pogotowie szybko interweniowało 
udzielając pomocy na miejscu, 
względnie, w cięższych wypadkach, 
odwożąc poszkodowanych do szpi-

MO również miała zajęcie pilnu­
jąc wrocławian, by za daleko nie 
posuwali się pod wpływem naduży­
cia alkoholu. Trzeba przyznać, te w 
tym roku interwencji tych nie by-
ny" poniedziałek nie miał tak dzi­
kiego przebiegu jak w roku ubieg­
łym. NajtDięceJ harcowaly wyrostki

nych ulicach na ogół zaobserwować 
można było spokój.

Piękna pogoda sprawiła, że tłumy 
wrocławian wyruszyły nad Odrę i 
MO musiała interweniować, by nie 
przebywali w miejscach zakaza-

Ciągle jeszcze widzimy wycieczko 
wiczów, wracających z naręczami

nych w parkach wrocławskich. A- 
pelujemy do naszych organów MO, 
by zwróciły baczniejszą uwagę na

Wszyscy powinni współdziałać
w poszukiwaniu mienia poniemieckiego

nia obywatelskiego, nieorientowa. 
nie się komu podać wiadomość, 
trudności w pisaniu po polsku, 
brak energii a nawet obawa że 
skoro tak późno, po tylu latach 
podaje się informacje, to można 
zostać ukaranym za opieszetość.

Pożytecznym pośrednikiekn ..mo­
że tu być czynnik społeczny, par 
tle polityczne, które winny za. 
ehęcać w swym zasięgu tereno­
wym do zigJaszaniS Informacji 
pod włascńwym adresem, to jesft 
do Przedsiębiorstwa Poszukiwań 
Terenowych we Wrocławiu przy 
ulicy Kościuszki 14.

Informator.! te nie tylfco nie 
grozi żadina kara za opieszałość, 
ale odwrotnie, czeka ioh nagro. 
da pieniężna, o ile dostarczone 
przez nich wiadolmości okażą się 
prawdziwe. Podanie Informacji 
o ukrytym mieniu poniemieckim, 
to obowiązek wobec Państwa, 
wypełnienie, którego przynosi nie 
tylko zadowolenie, ale i pre*nię, 
dochodzącą do 10 proc. wartości 
podanego obiektu.. Przedsiębior­
stwo Poszukiwań Terenowych o- 
czekuje więc żywego współdzia­
łania wszystkich obywateli przy 
pracach odkrywczych na Zie­
miach Odzyskanych.

W YSTAWI
WYSTAWA SZTUKI DZIECKA -* 
ul. Ofiar Oświęcimskich 38/4« flc 
lokalu ZPAP) otwarta codzlen-* 
nie od 11—18.

WYSTAWA POLSKIEJ WSPÓŁCZES 
NEJ GRAFIKI OKŁADKOWEJ W 
Bibliotece Uniwersyteckiej, ulica 
Szajnochy 10, n ptr. — otwarta 
codziennie (z wyjątkiem sobót po 
poi. I niedziel) od godz. lt—U 1

FOTOPLASTIKON, ul. Świdnicka 
nr 54, wyświetla codziennie od *-♦ 
il — „Wschodnią Azję".

Wypadek
oam ochodowy

Zarząd Kola ZZK Wrocław Głów; 
ny informuje nas o nleezczęśłlwym 
wypadku, któremu ulegli dwa] 
członkowie Kola ob. Śpiewak i M» 
lenda. Na obu wymienionych, cze­
kających na tramwaj, wpadł ca­
łym pędem samochód nr A 94538 ra 
nląc obu poważnie. Ob. Śpiewak 
walczy ze śmiercią w szpitalu św.
padku, zamiast zatrzymać się, po­
czął uciekać. Został Jednak przy­
chwycony i oddany MO. Jest nlnt 
Jaśkowlak Edward, kierownik fir­
my „Spedytor", który Jak się oka­
zało, nie posiadał prawa Jazdy.

0 wrocławskim Zoo
O budżecie wrocławskiego Zoo 

ktoś powiedział złośliwie, że ma
gowy kosztuje 50 zł, a dzieci do lat
by przypuszczać, że ogród w tych
żywność dla zwierząt. Jednak Zoo 
ma szczęście. Na przetrwanie zimy 
dała mu środki Wystawa Ziem Od-
troskllwy wujaszek w postaci.. „Sio
ści byłoby mniemanie,' że z takle-
uzupełnienle ubogiego inwentarz*
„mamie" Ogrodu Zoologicznego -* 
Zarządzie Miejskim. W tym roku 
Zoo miało otrzymać 7 milionów «ł 
na zakup nowych zwierząt, ale za­
nim doszło do uchwały, kwota zma­
lała do 1 1 pół miliona. Mama jest

Dziwne Jest ludzkie serce — po­
winny sobie powiedzieć zwierzęta 
Zoo, karmione cukierkami. Często­
wanie łakociami na pozór He nls 
wygląda 1 sprawia przyjemność mle 
szkańcom Zoo, ale w skutkach Jest 
fatalne: większa ilość cukierków 
działa Jak... olej rycynowy. I to na 
wszystkie zwierzęta. Rozkoszne pa­
niusie 1 dzieciaki dla swojej przy­
jemności aplikują zwierzętom środ­
ki przeczyszczające i szkodzą moc­
no ich zdrowiu. Dziwne Jest ludz­
kie serce — powtarza dyr. Łukasle- 
wlcz 1 dozorcy Zoo, drżąc o niedź­
wiadka Kostusia, że się będzie żł« 
chował. Niedźwiedzica Lola orien­
tuje się widać w sytuacji 1 ukrywa 
synka przed okiem kochanej pu­
bliczności do wykopanego przez ale 
ble wielkiego dołu.
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2.03.5, 2. Krupińska (AZS Wr.)
2.08.5, 3. Gutówna (AZS Wr)
3.55.5,

Najlepszy czas trasy miała 
Naorniakowska 2,03,5.
800 m. seniorzy.

1. Naorniakowski (AZS Wr.) 
2,04, 2. Juchowicz (Srenica
Szkl. Poręba) 2,16, 3. Broda
(Zw. Jel. Góral 2,25.

Najlepszy czas trasy miał 
Naorniakowski 1,01,3.

Zostały ufundowane puchary 
dla pań i juniorów, tak że co­
rocznie będą odbywały się za­
wody o 3 puchary, a nie jak do 
tychczas o 1. (seniorzy). Organi 
zacja b. dobra. (mat.)

Akcja Przedsiębiorstwa Poszu­
kiwań Terenowych zatacza coraz 
szersze kręgi i przynosi dodatnie 
rezultaty.

Ziemie Zachodnie *— okazuje 
się — kryją jeszcze wiele tajem­
nic, wiele rzeczy cennych, Okry­
tych w ostatnich miesiącach woj 

ny przez władze niemieckie i 
prywatnych posiadaczy.

Niewątpliwie wiele schowków 
zostanie wykrytych przez przypa 
dek, przy robotach ziemnych czy 
budowlanych. Czasem „skarb“ 
zakopany płytko wypłukają ulew

Istnieje też duża ilość rzeczy 
ukrytych, o których miejscowi 
autochtoni czy też osadnicy po­
siadają dokł&dine wiadomości,
gdyż częstokroć byli sami

świadkami ich chowania.
Ilość zgłoszeń o ukrytyftn mie­

niu poniemiecfc*m jest jedmak
jeszcze stosunkowo zbyt mała, 
aby w niektórych rejonach moż­
na było przeprowadzić energicz­
ne prace odkrywcze.

Nie zawsze od udzielenia infor­
macji powstrzymują względy e- 
gcństyczne, zatajanie schowanych 
przedmiotów z myślą o sobie; 
często jest to brak uświadomię-


